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uż dochodzi godzina, co P a Taten zakredda ie: 
'już zamykamy tę okropną dla Polaka Epokę, odktorey Naro-. 
dy zniknienie Jego w śrzód fiebie Qyczyzny, a My i Po- 
tonikowie. Nasi, Doi lez i niefzczęść liczyć mamy. = © 
- Jeż fię przybliża ita chwila, w ktorej przed Bracią Nafzemi fta- 
'  nąe, w ktorey z Nafzych Czynow dać Im Sprawę, w A 
 Uftaw Nafzych ftrafzną óddać Im Xięgę mamy. 
- Przebóg! Teto Xięgę, co nietjłi to Ich, ale i Ich Pokoleń, wie- | 
cznie. potępiła lofy e de: E 
 Boydę iednak Z nią w póśrzód Mae. Braci , w _pośrzód tych to 
turowych. Sędziow, aż nadto befpiecżny, 'a wniewinności ‘ufny, 
w fumieniu fpokoyny, z żalem, lecz. śmiało powiem: „, Bra- 
| r cal Qyczyzna Wafza iuż z | pośrzód Narodow wyrzucona : r 
4; Zelazne Kaydany Macie za złotą Wafzą Wolność, a hańbę 
p ZA wydartą odwieczną Polaka flawę — Szczęścia i fpokoy- 
2, NOŚCI. _„Wafzey nayodlegley fa od Was , fame nawet. ufunione 
 ,, nadzieie Zofiawiona Wam ledynie. nędza, łży, rozpacz, i 
n takiego to tylko lofu "pewnoś Ćć, “takiego to tylko lofu befpie- 
> +, czeńłiwo ta Xi: oga C którcy: RER. Bod Polaka niedożył) 
-p Wam przynosi = : 
o tô- ze łzami, ale nie z Hoiaźnią Braciom Moim; Powiem: 
| że tych okropnych Uiw, tych firafznych niefzczęścia Ludz- 
- kiego wyroków, nie iefiem ani twórcą, ani: uczęfinikiem. Dla 
> / tego, kiedy iuż dobija Godzina, w którey Mam przefiać Urze: - 
0. dować = Żaświadczam fię przed Bogiem! Zaświadczam fie przed 
c Tobą. Miłościwy Królu Zaświadczam fie przed Wami Nay- 
 daśnieytze Stany!  Zaświą adcz am fig przed Tobą ńieprzytomna w 
= tych Murach dziś Publiczności = Zem bliżej obierat fam zawize 
cierpieć, niżeli > pob! icznych furafzne utwierdzać ja : 
> o z | 
| - Żaświadczam fię, że nietylko przeciwko Traktatom Na Pódzie. 
|. łalącym, ale nawet przeciw każdemu z ofobna krokowi, który 
do tak niefzczęfńego Aktu, o Nas fmutnemi fzczeblami > 
> ahm IDĄ byłem oo 
= Zaswindezem io „ZE przeciw. temu. alanis który | czył 
. e Narodu, który w Kaydany Nas wiłóczył , który do fzczę- 
u zatarł Nafzą udzielność , Stawatein iak Mi Cnota, Sumie- 
2 Nu T powinność każały. e 
p  ZŻaświadczam. ię; Zemina Koalicjąy która ku rozlewowi niewin- 
— dey Kwie Polaka: powieść 20mierża, Die Zezwala =n o o o 04 
= Zaświadczam. fię i teraz przed: Tobą Mitościwy Panie | Przed To- 3 
a oo Zaświ adcza | hę. przed EE leyfzą Potomno- 
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=C že fie na Poa Demarkacyi, air na a fmuthą Pieczęć "A 
" niefzczęścia ; łez, Kaydan Polaka, ani lię > pifzę, ani zezwalam. 
Przyfięgam nakoniec, przed Tobą wielki Boże! Że do żadnych ę, > 
_. niefzczęfnych Ufiaw, które czy Ziemię nafzą Dzieliły, czy: | 
_ na Wfpoł-Braci kuty - Kaydany, czy Skarb ‘Ubogi nifzczyły , 
ani nalezałem, ani należeć do nich. chciałem. Przyfięgam 
i przed Tobą Boże! Ze memu iedynić tylko > memu Sumie- 
niu, memu przekonaniu poflufzny ciągi byłem. Przyfię- ; 
gam, że duch portykularney albo ONET miechęci na Mo o 
menr Serca mego niezaiął. A ta Ręka Twoia O wielki bo: >... 
że! która wyftępnych ściga; niech tu zatrze dftność moją ca, „e 
łą cj jeżeli albo Ufa fatfzem, ‘albo Serce aa byłodł 
"kiedy fkażone. r 
Dopełniam iuż Urzędu mego dzis o fiatniey powinności, Riwan 
iąc | przeciw tak niefzczęfnemu Proiektowi, iakim ieft Pro- 
“iekt Demar! tkacyi. A ftawaiąc przeciw. Traktatom , ftawaiąc e 
` przeciw pragez ine Mam. za PU fiawać | x Jey. e 
fkutkom. 3 
"Tak więc dokonawfzy luż da oo orz 6 01 
Zegnam Cię Nayiaś: Miłościwy Królu! Jezeli był kedy  . 
wiek tak przykry. i Smutny dla mnie moment, iż Cię Mi- 
Hościwy Królu acz niechętnie obrazić |. moglem Niech pa 
mięć tey uraży z tym niefzczęfnym razem zniknie. Seymem. > 
 Pamiętay Krolu: |ż był to czas, gdzie rzadko kiedy przez 
rodzay Ludzki doznane Klęfki i niefzcz żescia, falncy tylko > 
"rozpaczy głofem 'wołać do Tronu kazały. Lecz ita awa > > 
dobry- Królu! że Falak. wolałby ‘Oyczyzng fwoią uyrzeć . wa 
gruzach, wolałby Sam fię w Sae opizeć Mogile, niz. 
nieday Boże! abyś i Ty Królu! i My 2 Tobą do podobnych 
iak w Seyinie ninieyfzym . powrócić mieli cierpien. 3 7 
Zemo Was Nayiasnieyfze Stany! Was równie błagam kale 3 
wierzyli, Że każdego z Was czcić i fzanować prignolem. Sta= 
wałem tu wprawdzie nieraz przeciw niektorym pattykulat=" 
nym Interefsom ; lecz ftawałem {mutna tylko: a 
| poscia; ale nigdy niechętnym Sercem | i 
"W tak przykrym Publicznych niefzczęść Zbiem, zbytek czucia 
mògt Mnie kiedy obwiniać ; ale nieprzeto mogł AE fię winą 
 moią.— Mogł'ściągnąć na Mnie czyjąkolwiek urazę, ale nie- 
-przeto był oznaka moiey kogożkolwiek urażenia chęci. — 
Zegnam Cię Marfzałku. Zacnego Rycerikiego Stanu! Jezeli Gi 
fie tu gorycze: znofić od Nas. zdarzało przyzna a Żeniczy: . 
ie Serce nielzukało fwoiey w Nich rofkofzy, przyżnay, że byt 
t0 cza$; s RA. pewną Ich WYPIĆ. m > = A 
ny > > 
Zegnam Cię w oftatku dotąd ` AE. patrząca. na Dzieła Nafze, a 
"dziś nieprzytomna tu. Publiezności! — Ciebie to Naj ARR | 
"dliwfzy = Nafzych Sędzió | — _ Mogłem iako Człowiek 
bydź błędny, . ale. Sumienie Żadney mi wewnątrz niewyma- > 
"wia winy. Niech każdy, ktokolwiek był świadkiem fmutnych - 
tu działań Nafzych , "przepowiedaiąc Wun fwoim upadek 
Słąwney Ich kiedyś Qyczyżty, przepowiedziąc: Z jaja o. 
żalem riinął raptownie Gmach Jey wfpaniałey ; odda to Moim. 
popiołom Swiadectwo: że gdy Oyczyzny ratować nie mogłem los a 
fa m) na Jey gruzach > budować. — A w. 
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